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R z ą d o w y  W olnego  Miasta Krakow* 

ri Jego O kręgu.v
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w  Krakowie dnia 1. Marca 1817. Roku
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Kro 174. *

W Y D Z I A Ł  P O L I C Y . I

W Senacie Rządzącym, Wolnego, Niepodległego i ściśle Neu
tralnego Miaila Krakowa i Jego Okręgu.

skutku O dezw y T rybunału  Pierw szey Jnstancyi W. M. Krak o. 

z dnia 16. b. m. do Nru: 1893. poleca W ydział Policyi Woytont 

Gminnym tudzież Zcstępcom W oytow, izby zbiegłego z roboty publi« 

esney Więźnia Jana JMietelsliego ściśle wedle opisania poniźey wska*

a-ns*
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eanego śledzili, i za wyśledzeniem w p ro st do Aresztów tuteyszyeh 

p o d  Straży odstawili—  T en że, iest rodem Galicyi Austryackiey C yr

kułu  Myślenickiego z W si Kopanka, Parobek, lat 20. Iiczjcy, Katolik, 

w o ln y , wzrostu średniego, tw arzy okręgłey pełney dziobatey, nosa 

ęrubego, małego, oszów melirowanycb,, W łosow ciem nych.—

Krakow dnia 23'. Stycznia x£i7.i • *

Oebschclvitz Prezyduiqcy w Wydziale Policyi

, Konwicki S.- W. P.-
' • . . .  • <

Fr«p 445.

W Y D Z I A Ł  P O L I C  Y T  

W Seilacie Rządzącym' Wolnego', Niepodległego i ściśle Neu

tralnego M  ąsta Krakowa i Jego Okręgu

Przyłęcza się poniżey, opisanie' zbiegłego1 Jozefa Spndoni, któren 

dnia 14. Stycznia b. r. o godzinie t itey przed południem w Wiedniu pod 

Nrepą1 1061- odbiwszy Szkatułkę,; znaczny zrz|d z it kradzierz—
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Tenże ma bydź z Dalmacyi rodem, ma około 33. lat; średniego 

wzrostu, w sobie mocny, podlugowatey twarzy, bronet, nieco rumia

n y ,  ma czarne włosy, siwe oczy,* z których prawe iest nieco mniey- 

•ze, tudzież mai węsy. na wielkim palcu u iedney ręki ma znak cię

ty Pałaszem, i ten palec iest wykręcony, Na sobie ma ciemny Surdut. 

z  czarnym axamitnym' Kołnierzem , mówi po fraacuzku, w łoska, 

hiszpańsku,- po niemiecku i nieco po' węgiersku.

Skradł następuiące' Kleynoty i srebra: 

tr Wielki brylantowy K rzyż, składa iacy się z czterech długich w iel, 

kich brylantów iiednego owalnego wielkiego Solifera' w środku, w szy

stkie te Kamienie sę bez skazy. T e n  Krzyż its l  a jotrr w złoto 0- 

prawny i wisi na złotym' tak zwanym maltańskim Łańcuszku. Wartość 

iego wynosi na 56000 Zło: Ren: Walutę Wiedeńskę.— >

2. Brylantowy Grzebień składaincy się z 5cm nierównych wielkich 

i 6 cm lub więcey małych brylantów, między'kamieniami ozdobiono 

go' w złoty Filigran, zębki sę z nay lepszego złota.—
'S- ' 1 T '• '

ST- Łańcuch Wenecki z nay lepszego . złota, 9% łokci długości,-na tym 

"Wi*i Lorgnetka w złoto oprawna,- nożyczki i  zło tę rękoiścię w złotym
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na formę nożyczek zrobionym futeraliku, który iest zielono emalio* 

w anym .—

4. i 2 cie Łyżeczek srebrnych ze znakiem J. S. i iednę wielkę sre

brny Kochię ze znakiem J. C., srednię płaskę puszkę od pomady sre» 

brnę, tudzież nieco mnieysżę puszkę i srebrny Imbryczek do Kawy 

z małych gatunków.—

5. Srebrny talerz wielki bez znaku, starey form y.—

6. Narzędzie do pisania z tackę, i dzwonkiem wszystkie sę srebrne 

bez znaku —
✓

7. Srebrne złamane nożyczki i wiele małych srebrnych drobiazgów 

złamanę długę łyżkę, potym około 400. fl. W. W. między któremi 

znayduie się 300 fl. sztuka po 20 Z h :  Walutę W icdenskę.—

Ścisłe siedzenie tegoż złoczyńcy w raz  z skradzioneini rzeczami 

Wydział Policyi nayinocniey polecaiac, uwiadamia nad to, iz Cesar

sko Królewska Dyrekeya Policyi Miasta Lw ow a przyrzeka należytę 

nadgrodę ktoby opisanego powyżey Sprawcę lub zrzędzonę przez ts-

fo ż  kradzierz, przytrzymał----

w  Krakowie dni* 17. Lutego i3i7*

Bartsch 

Konwicki S. W. P,


